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KURYER LITEWSKI.
U> W ilnie w Piątek dnia 20 Grudnia v.$. 1829 Roku.

W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .

Gazeta Senacka , przy ukazie okolnym z lgo 
Departamentu Rządzącego §er*atu pod dniem 26 
listopada r.  t,, ogłosiła Urządzeni© R a d y  H a n - 
M oney, które w tłumaczeniu umieszczamy:

Urządzenie Rady Handlowej.
■ § 1. Dla dobra Ь'агыіц wewnętrznego i ze

wnętrznego, oraz dis przykładania się do ulgi ie- 
go i rozprzestrzenienia, ustanawia się w St. Pe
tersburgu, przy Ministeryum Skarbu , Rada han
dlowa z oddziałami: w Moskwie, Rydze, H rchan- 
gU lsku , Odessie, Taganrogu, i gdzie na przy
szłość uznana będzie za potrzebną.

§ 2. Rada Jimdlowa jest mieyscem dorad- 
czem, a obowiązki iey z a w ie r a j  się w następu
jących przedmiotach.

a) Na zapotrzebowania Ministra Skarbu, da
wać swe wniosą i względem podanych pytań, od
noszących się do rzeczy handlowych.

b) Czynić Ministrowi Skarbu przedsta w-ie- 
nia o takich widokach, które są uznane w ogól
ności za pożyteczne dla pomyślności i podniesie
nia hand lu ; oraz uwiadamiać go o wydarzonych 
lub oczekiwanych walnych zmianach w obrocie 
handlu.

c) Gdy Się okażą szczególne iakie przeszko
dy lub okoliczności, nienaleźące do szczególnych 
wydarzeń, & mogące utrudniać ruch swobodny i 
powodzenie handlu tak w powszechności, iako i 
w szczególności w porcie St. Petersburskim : do
nosić o tem Ministrowi Skarbu.

d) Utrzymywać korrespondencyą z oddzia
łami,  w  celu zebrania wszelkich wiadomości,  
lub udzielenia im nawzaiem, i dawać odpowiedzi 
na odezwy oddziałów.

*) Rozpatrywać i roztrząsać wnoszone przez 
Członków u  iadon\ości lub proiekla.

§ 5. W  rzeczach odnoszących się do handlu 
i rękodzieł razem, Rada handlowa ma wspólne po
siedzenia z Radą rękodzielniczą , i wspólne ich 
zdanie przedstawia się Ministrowi Skarbu.

§ 4. Obowiązki oddziałów Rady handlowcy 
•ą te , co i sarney R a d y , z następuiącemi bliż- 
•zemi określeniami.

a) Przełożenie zapytań oddziałom czyni się 
X6 strony Główney zwierzchności mieyscowey.

h) Proiekta oddziałów tak względem handlu 
w ogólności, iako i w szczególności względem po
żytku mieyscowey birzy lub portu, zawsze powin
ny  ̂ bydz przedstaw i one Główney mieyscowey 
zwierzchności, od które у będzie zależało przyjąć 
ie lub zostawić bez działania.

§ 5. Podług uwagi Główney mieyscowey 
zwierzchności i za zgolą Ministra Skarbu, mogą 
być na oddziały włożone inne obowiązki miey- 
scowe , odnoszące się bezpośrednio do dobra han
dlu i birzy.

§ 6. W  Radzie handlowey zasiadają Dyrektoro
wie Departamentu rękodzieł i handlu wewnętrz
nego, oraz Departamentu handlu zewnętrznego, 
igdy  przez C e sa r z a  J egom ości  nie będzie naznaczo
ny Prezydent, mieysce i ego zastępuje starszy z nich.
, § 7* Dożywotnich Rady Członków naznacza

się po czterech: 1) z negocyantów rossyyskich 
tszey gildy, prowadzących handel zewnętrzny, 2)

z tychże, prowadzących handel wewnętrzny, i  3) 
z gości zagranicznych. Liczba ta może być po
większoną podług uwagi Ministra Skarbu, z zacho
waniem jednakże, ile można, zamierzoney pro- 
porcyi.

§ 8. Członków Rady obiera zgromadzenie 
kupieckie, w podwóyney liczbie, i dwónastu z 
nich potwierdza na ten urząd Minister Skarbu, 
któremu oprocz tego, zostawnie się naznaczanie, 
podług własnego nawet postrzeleni*, Członków 
zpomiędzy negocyantów, znanych ze swoich wia
domości w handlu,  z obszei ności obrółow i pow
szechnego k redy tu , po uprzedoieai ich zgo
dzeniu się; o potwierdzeniu zaś ich na Członków 
przedstawiać N ąyjasmieyszemd C esarzowi J ego
mości.

§ 9. W  oddziałach ustanawia się po sześciu 
Członków dożywotnich, zpomiędzy kupców iszey 
* 2g!ey gildy» oraz z gości zagranicznych, ieżeli 
gdzie tscy się znayduią. Podług uwagi Główney 
mieyscowey zwierzchności, liczba ta może być 
powiększoną, nie więcey atoli, iak we dwoie.

§ 10. W  oddziałach prezydnią Gubernatoro
wie Cywilni lub Naczelnicy miast; w przypadku 
zaś, kiedy oni nie mogą zasiadać, oddział obiera 
iednego z Członków dia zastąpienia mieysca P re 
zydenta i dla bliższego dozoru nad odbywaniem 
działań.

§ lle W  tych mieyscach, gdzie jest Tamoź- 
nia, dla łatwości wyjaśnień może być wzywany 
na posiedzenie oddziałów starszy urzędnik Tamozni.

§ !2. Członkowie oddziałów obierani takoż 
przez zgromadzenie kupieckie, w podwóyney l i -  
сгЬіе ; sześciu z nich potwierdza na ten urząd 
Naczelnik gubernii i  o nich uwiadamia sie Mini
ster Skarbu.

§ i5. Ponieważ obowiązek Członków Rady 
i oddziałów jes t1 honorowy , i są oni naznaczeni w  
dostateczney iiczbi**; zawsze więc mogą się od
dalać, kiedy małą potrzebę, tylko doprowadza
jąc to do wiadomości Prezydenta.

§ i4. Tytuł  Członka Rady lub Oddziału nie 
uwalnia od przyjęcia obowiązków mieskich z wy
boru.

§ i 5. Zwyczayne Ra^y i Oddziałów posie
dzenia naznaczane są według potrzeby, za zgodą 
zasiadających; w przypadku zaś rzeczy nadzwy
czajnych, Prezydent naznacza oddzielne posiedze
nia. Podług dogodności, mieysce dla zgromadzeń, 
naznacza się w gmachu publicznym.

§ Kaneellarya Rady handlowey składa 
się z sekretarza (писмоводишеля) i urzędników kan- 
cellaryynych,naznaczonych z rozporządzenia Mini
stra skarbu ; na wydatki  zaś kancellaryyne wy
znacza się pewna summa z Departamentów handlu 
zewnętrznego i wewnętrznego.

§1 7 .  W oddziałach sekretarz i  pisarze utrzy
mywani są na rachunek któreykolwiek summy 
gminney za potwierdzeniem Główney miey
scowey zwjerzchnosci ; albo mogą być oni przy« 
syłani z innych mieysc. Pieniądze koniecznie 
potrzebne na wydatki  kancellaryyne naznaczają 
się z teyże summy.

Urzędnicy przeznaczeni do kancellaryy Ra
dy i oddziałów liczą się w służbie kraiowey.

§ 18, Wnioski Rady i oddziałów stanowią

I



się większością głosów, za pośrednictw em  żufna- 
łó w , podpisanych przez wszystkich obecnych 
Członków. Oddzielne zdania zapisuiąsię w tych
że żurnałach lub przyłączają się osobno.

§ 19. Przedstawienia Rady i oddziałów do 
Zwierzchności podpisywane są przez Prezydenta 
i stwierdzane przez sekretarza z wypisaniem czy
li przyłączeniem Źurnału.

§ 20. Korrespondencya Rady i oddziałów 
pomiędzy sobą, oraz z Radą rękodzielniczą^ może 
się odbywać nie inaczey , iak na osnowie żurna- 
łów; wychodzące zaś papiery mogą być podpisa
ne przez starszego członka i sekretarza.

§ 21. Rada i oddziały iiie utrzyinuią korrei- 
pondeucyi z innemi mieyscami i osobami; w przy
padku zaś potrzeby, proszą o to: Rada Dyrekto
rów Departamentów handlu zewnętrznego lub we
wnętrznego,według przynależy lości,a oddziały pre- 
zyduiącego miejscowego Naczelnika. Lecz Rada 
i oddziały zapośrzednictwem swych Członków, mo
gą zbierać wszystkie potrzebne sobie wiadomości, 
w  kształcie korrespondencyi prywatnej.

§ 22. Przedstawienia Rady i oddziałów wy- 
śyłaią się przez Prezydentów , bezpłatnie wespół 
z innemi papierami skarbowemi. .

§ 2З. Co do inney korrespondencyi Rady 1 
U dz ia łów , pieniądze wagowe powinny być pła
cone z summy kancellaryi.

§ Członkom Rady i oddziałów zostawu- 
ie się5 wolność czynienia dobrowolnych składek 
tia zaprowadzenie biblioteki, utrzymywanie gazet 
i  inne pożyteczne przedmioty, według ich uwagi.

Na autentyku własną J ego Cesarskiby Mości 
, Sk ,  „ p i . . . , :  щ о „

S ł. Petersburg dnia  
2З p a idz ier . 1829 r.

T yflis  dnia 11 listopada .
(z Ruskiego Inwalida.) ,

W  przeszły piątek, 8 listopada, w dniu W y 
sokich Imienin J ego Cesarskiby W ysokości VViel- 
kiego Х іесіа M ichała P awłowicza, w Syońskim 
Soborze katedralnym, w obecności PP. Wodza-oa- 
czelnego,Tyfliskiego Woiennego Gubernatora, Gu
bernatora cywilnego,Jenerałów, oraz wszystkich u-
rzedników woyskowych i cywilnych, po skończeniu 
mszy ś . ,  odprawował nabożeństwo Wysoce-Nay- 
przewielebnieyszy, ЕхагсЬа Gruzyi, Metropolita 
Jonasz. Tegoż dnia, u P. Wodza-naczelnego był
•wielki obiad. , „ . , .. ™

__ W  niedzielę, dnia 10, wyiechalt z l y -
flissu  do T u rc ji-a zy a tу ck iey ,dotąd tu przebywa- 
jacy ieńcy tureccy; Seraskier Erzerumski M ah- 
m ed-Saleg-B asza , Rasza Erzerumski Osman, by
ły  Basza Anapy Jlbdula , Basza Diwryyski u4m at, 
Basza Baiazetański B a lu l , i Defterdar Kffendi. K a
żdy z nich wyiechał w oddzielnym poiezdzie, w 
towarzystwie innych , którzy się tu znajdowali, 
urzędników, wziętych w niewolę 1 licznego or
szaku. Przedsięwzięto wszelkie środki do zapew
nienia im wygód podróży.

Dtisia zrana, wyszedł ztąd połączony połk 
ułanów, który otrzymał pozwolenie wrócenia do 
B-ossyi. Po akoriczeniu woyny persk iey , kiedy 
2ga dywizya ułanów, powracała do Rossyi, półk 
ten był z niey wybrany do poczynaiącey się wów
czas woyny tureckiey, a zatym miał uczestnictwo 
w dwóch woyuach, przez półczwarta roku ciągle 
(podczas swego przebywania za Kaukazem), nie 
schodził z pola w a lk i , a teraz wraca do oyczy- 
stey ziemi, z prawami do szacunku^ ziomkom, ia- 
ko ten , k tóry złożył dań w służeniu Monar
s z e  i  Oyczyznie. Nie w iem , azali się znaydzie 
w  Gruzyi Rossyanin, któryby mógł oboiętnie pa
trzeć na swoich spółbraci, powracających do vy- 
czyzny? Tam wszystko dla nas lest rodzinnem, 
wszystko świętem; tam się kształciły nasze Zwy- 
czaie,nasze uczucia; dusza poraimowolnie w tamte n- 
nosi się strony. Oddzieleni od niey śnieżoem gór pa
smem, iyiemy zupełnie, iak za morzami. Nowo 
przyieżdżaiącemu tu zdaie się zrazu dziwną rze
czą, słyszeć od tuteyszych Rossyan zapytania: czy

dawtioś t  Rossyi ? czy przyszła pócfcta : Rossyi? 
czy  prędko powrócisz do Rossyi, i t. p. Żi j  rhu 
wspomnieć na to, iż nie żostaie w Rossyi, а пащ 
przyjemna iest o niey rózmawiać we wszystkich 
towarzystwach i z odjeżdżającym zasyłać iey bło- 
gosłavvień'twa.

—i Przebywanie woysk naszych w Persyi i 
Turcyi  uie samemi tylko zwycięztwy zostało o- 
Znamionosvane: kraina oświecenia nabyła takoż 
ważnych korzyści przez te wyprawy woyskowe; 
ukrywane w nie wiadomości skarby bibliotek ar- 
debilskiey i achałcychskiey, zawierające w isobie 
znaczną część płodów geniuszu wschodniego i o. 
świecenia, zostały przeniesione do Rossyi i pole
cone czytaniu uczonych. Wyprawa tegoroczna 
do Turcyi  powiększa także nasze xiążkowe za
soby: z rozkazu Wodza naczelnego wynaleziono 
i Zakupiono w JSrzerum  dwie xiążki i trzydzie-| 
ści cztery rękopisy wschodnie; prócz tego , dzie
więć rękopisów wzięto z biblioteki Baiazetań*  
skiey , w którey nie znaleziono innych uwagi 
godnych xiążek. Te 45 xiąg i rękopisów , któ
rych część większa , podług zapewnień a znaw
ców l iteratury wschodniey, iest bardzo rzadka i 
ważna, co do swey treści, w krótkim czasie bę
dą wysłane do St-Petersburga.

K r a k o w s k a  R z e c z p o s p o l i t a .
1 K r a k ó w  d .  12 g r u d n i a .

(* Gazety Л arszawskiey.).
Wczora w kośćMe katedralnym tuteyszym 

odbyło się wielkie abożeństwo na podziękowa
nie BOGU, za szczęsli we i dla milionów ludu po
żądane , wyzdrowienie N. N I K O Ł A JA  C e sa r z a  
Wszech Rossyy , K r ó l a  Polskiego, Protektora 
Rzeczypospolitey naszey. W ie lką  Mszą celebro
wał 3 W .  J X .  P rzyb y lsk i , Kanonik katedralny 
Krakowski ;  zaś Te Jjeurn Laudam us  zaintono
wał  J W .  JX .  Z g lin icki, Suffragati Krakowski ,  
Biskup GordeiŁki. Zebrany lud , szczere zano
sił dzięki Naywyższemu i razem błagał o zacho
wanie w iak najdłuższe lata ukochanego Monar
chy. __________

P  R U S S Y
B erlin  dnia  /5  grudnia,
(z Gazety W arstawekiey.)

Układy względem ustanowienia przyszłych 
stosunków Grecyi,  ciągle się odbywaią z wielką 
żywością. Łatwo poiąć, iż ws/elkie ogłosze
nie o postępie tych układów , byłoby na teras 
zawczesne; gabinety bowiem mogą tylko wypad
ki swych rozpraxv, nie zaś rozbiory swych wi
doków /przeznaczać do rozgłoszenia. Można prze
cież zapewnić, iż obawy przyjaciół Greków, któ
rzy lękali się względem przyszłego stanu tego na
rodu, oraz zbyt ścieśnionych i upokarzających 0- 
graniczeń , codziennie się zmnieyszaią, i że spra
wa Greków, ma w gabinetach potężnych opie
kunów i obrońców. Każdy wyraz ludzkości, ho
noru i szlachetności, gdziekolwiek w Europie wy
rzeczony (stosuiąc tu użyte szczęśliwie przez Je 
nerała F oy  porównanie) znayduie silny podźwięfc 
w Umyśle Cesarza N i k o ł a j a .

Grek nazwiskiem M ano  miewa tu publicz
ne prelekcje  iebgrafii i historyi g reckiey , na 
które zgromadza się dosyć wiele słuchaczów.

Jest  rzeczą godną uwagi , iż z professórów 
tuteyszego uniwersytetu t rzech przeydzie wkrót
ce na łono Kościoła Katolickiego.

A u  s  т  r  y  a .
W iedeń  dnia 10 grudnia.

(* Gazety Warszawskiej).
Nadeszła tu z P a rm y  sztafeta z wiadomo

ścią, iż zdrowie N. Xiężoy M a ry i Ludw iki, któ
re iuż od nieiakiego czasu było znacznie nadwą
tlone, tak dalece się. teraz' pogorszyło, iż lekarze 
obawiaią się o życie tey Mónarchini.

Słychać, iż xięgarze tuteysi podali rządowi 
prośbę o powściągnienie przedrukowywania xią- 
żek; prośba ta zwróciła na siebie uwagę władz i 
xięgarzom czyni nadzielę, iż przedrukowywanie
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będzie Zakizanem, albo przynajm niej ograniczę*
nem.

Dnia 3o listopada o godzinie 8 wieczorem 
dało się uczuć w ln spruku  lekkie trzęsienie zie
mi, które się o godzinie Cgiey po północy pono
wiło.

F r. A N C Y A.
P a r y ż  dnia 6 grudnia.

( i  Gazety W ai szawsfciey.)
Król  Jmć dał dziś prywatne posłuchanie H ra

biemu M ontalembcrty posłowi naszemu przy Dwo
rze Suedzkira , przybyłemu tu niedawno za otrzy- 
maoern pozwoleniem.

Słychać* iż spiesznie posłano do N atva)ynu  
rozkaz wstrzymania się z dals?em wsiadaniem w o j 
ska naszego w Mo rei na okręty, celem powrotu 
do oyczyzny.

Je leń z tnteysżych dzienników liberalnych 
wymienia następujące osoby do nowego składu Mi- 
nisteryu n i Rady należeć, maiąće: M ortemarty  
Chatcaubriand, M a rfig n a ć , ЯиттПаПу Maison^ 
Roy,er.(jollard, DebelLeyntey D upin  starszy, Seba~ 
stiani, Kaz. P errier , Tourrion i iMoilnier.

Dziennik Posłaniec Izb  zapewnia, iż podczas 
pobytu Króla Jmci w Compiegrie przedsięwzięta 
będzie nowa zmiana Ministrów. Gazeta F rancyi 
twierdzi, iż wszystkie wieści o zmianie Ministrów 
są bezzasadne.

XViadorno, iz prawem z dnia ig czerwca ro
ku zeszłego otworzono rządowi kredyt  na 8o mi
lionów franków. Z  tych iuż obrócono 54 rniliio- 
now. Przeznaczone 5 <*80.000 na wydatki nadzwy
czajne w roku przeszłym, a 42 miliiony 648,600 
franków na podobne wydatki w roku bieżącym. 
Dotychczas starano się wydawaniem biletów skar
bowych zastąpić wspomnione wydatki; aby ie ato
li skarb kralowy odzyskał, kredyt rzeczony w sku
tek Królewskiego postanowienia z dnia 6 b. m. 
ma bydź urzeczywistniony pożyczką 80 miliiondw 
po 4 od sta. Wydano w tey mierze odezwę do 
kapitalistów^ aby opieczętowane deklaracye swo- 
ie nadsyłali do Minister у um skarbu, celem wypu
szczenia pożyczki na puhhcznem posiedzeniu n a j 
więcej  daiącemu w dniu 12 stycznia 18З0 roku. 
Każdy z ubiegających się winien złożyć rękojmią,  
naymniey 2 miliony wynoszącą. Kapitał  będzie za
płacony do skarbu w 8 terminach od 8 lutego do 
10 września roku przyszłego ; pobor procentów 
zaczyna się dnia 22 marca 18З0 r.

Założony przez Pana Debelleyme dom Za
robkowy. potrzebnie ieszcze wsparcia, aby stoso
wnie do swego przeznaczenia mógł bydź urządzony. 
Dobrowolne składki wynoszą dotychczas 5oo,ooo 
franków. Na umieszczenie wzięto dawny klasztor, 
i opatrzono go łóżkami i warsztatami; wewnętrzne 
urządzenie iest ukończone ; potrzeba tylko ieszcze 
Wsparcia pieniężnego, aby całości ruch  nadać.

— Dnia д —
(z Korrespondenta Warszawskiego).

Niebezpieczeństwo dochodzi teraz w Paryżu do 
tego stopnia, iż w nocy z 3 na 4, złodzieie napa
dli przy moście St. Michała , (w środku miasta) 
dwóch dozorców policyynych,—> dnia 7 podróżny, 
który na ulicy do Bouloy wysiadł zdyliżanSu dla 
udania się do swe у stancyi na przedmieściu St. 
Germain, był  napadnięty od dwóch rabusiów'.

W  tutejszym sądzie przysięgłych toczy 
się teraz godna uwagi sprawa: czyli iest zbrodnią, 
kiedy zło iziey złodzieja okradnie? To iest, pewny 
łotr ukradł z szafy 200 franków, a drugi wyiął 
mu ie w nocy z pod poduszki. ^

Teatr  Miryonetek P* Joly ciągle ieszcze 
bawi dzieci paryzkie. Zaczyna on wystawiać praw
dziwe wodeYille z wszystkiemi dekoracyami, a 
naśladowanie żywych aktorów,  iest nadzwyczay 
łudzące.

Pewny mieszkaniec w R o u e n , umierając 
na suchoty, kazał na kilka godzin przed śmiercią 
rozpisać zaproszenia n£ pogrzeb do kilku przyja
ciół,  i niektóre z nich własną podpisywał ręką.

Królewski fabrykant papieru Pan Chau- 
lin wprowadził 2 Anglii do Francyi, i udosko

nalił nowy Poligraf (sfeoropls) który w szyb
kości przewyższa wszystkie dotychczas znane ma
chiny do kopiowania i pisania. Pióro iest ze sta
li, i nie potrzeba do niego atramentu.

Mrozy w północno -zachodniey Francyi 
były w końcu listopada tak wie lk ie , iż w lesie 
należącym do gminy Tincąues znaleziono zmarzłe
go starca, który zapewne chciał tam szukać drze
wa na opał*

Listy z Alexandryi podj dniem 10 paździer
nika twierdzą, iz Basza Egipski myśli o zdobyciu 
Algieru.

Minister wdyny podał królowi proiekt, k tó 
ry, iak słychać, znalazł przychylenie się Monarchy, 
że odtąd trzynasta część urzędów skarbowych i 
innych administracyjnych, .oddawana będzie offi- 
cerom i woyskowym, lo  lat służby w wojsku l i 
czący ni*

— D n ia  10 —
Czytamy w gazecie Francyi ,  następujący wa

żny a r ty k u ł : List z Nowego Orleanu z dnia 10 
października donosi, że Jenerał  Barrados zastrze
lił się we dwa dni  po wylądowaniu w Stanach 
Ziednoczonych.

Dziennik t/niyersel donosi, ze część mia
sta Peruwiańskiego, Callao, niedaleko Limy, za
mieniła się w gruzy od mocnego trzęsienia 
ziemi.

Dziennik Konstytućyonista Utrzymuie, że Xią-  
żę Polignac ogląda się teraz , gdzieby mógł mieć 
wsparcie u koostytucyooistów; ale nikt nie chce się 
połączyć z iego gabinetem. Gazeta uważa to za 
baykę.

W  trybunale cywilnym w Moulins, zapadł 
fta powództwo wydawcy tamteyszego dziennika, 
maiącego tytuł: Gazette constitutionnelle de PAllier,  
wyrok przeciwko drukarzowi, który się wzbraniał 
tego pisma drukować. Pytanie: „Czy drukarzowi 
służy prawo odmówienia śwey prassy? „  Rozwiązał 
sąd negative; a zaś drugie: „Czy drukarz iest w 
obowiązku drukować każde dzieło, które nic prze
ciwnego prawu w sobie nie zawiera?** Rozstrzy
gnął sąd alf i rmat ive . Gazeta nie znayduie tego 
wyroku zgodnym Z Zasadami prawa.

Licytacya na 4 procentową pożyczkę, 80 
milionów f r a n k ó w , odbędzie się dnia 12 sty
cznia.

Xiąże Royigo znayduie się teraz w  M ar 
sylii, w zamiarze puszczenia się morzem do Civita- 
Yechia, a ztamtąd do Rzymu.

A n g l i a .
L o n d y n  d n ia  у  g r u d n ia .

(e Korrespondenta W arszawskiego.)
Przedwczoraj  były wielkie pokoie u  Króla 

Jmći w zamku Windsorskim. Znaydował się tam 
Xiążę Clareoce i wszyscy ministrowie. P. Ading- 
ton, który mianowany iest posłem naszym przy 
dworze Madryckim, przedstawiony był  Królowi 
przez ministra spraw zagranicznych. Potem na
stąpiło uroczyste wyniesienie X.  Clarence na go
dność pierwszego rycerza orderu wielkiego krzyża.

Poseł nasz w Carogrodzie , Hrabia  Gordon, 
ozdobiony być ma orderem krzyża wielkiego.

W  mieście JacksonYille, w kraiu północno
amerykańskim IIIiinois, zakładają szkołę, dla któ
r e j  zakupiono i 4o akrów ziemi 5 uczniowie będą 
się trudnili uprawą tey ziemi w pewnych go
dzinach, od nauki zbywających, a dochód z ich 
pracy obrócony zostanie na utrzymanie tego in
stytutu.

W  Żiednoczonych Stanach Ameryki  pół
nocnej  zawiązało się 11 towarzystw, mających na 
celu posyłanie niewolników do wolney osady L i 
beria, założonej przy brzegach Afryki*

H i s z p a n i a .
M a d r y t  d n ia  5  g ru d n ia .

(z Korrespondenta W arszawskiego.)
ѴѴісе Król-Jenerał-kapitan Nawarry  poka

zał się  ̂ w tych dniach w zupełnym swoim u- 
biorze i ze wszystkiemi swemi o rderami , w to
warzystwie dwófch кошрапіу> w sali posiedzeń



sądu wyłazegó tey prowincyi, i rozkazał sędziom, 
oddalić'  się natychmiast z sali. Zrazu nie chcie
li uszom swoim wierzyć, i robili mu swoie przed
stawienia , ale ten lakonicznie im na nie odpo
wiedział: Salid. (l?recz ztąd). Poczem wyszli na
tychmiast 2ł sali, a Wice  Król  installowat zaraz 
inne osoby w imieniu Króla sędziami.

W  R zym ie  zawiązało si§ towarzystwo At; 
tystów i miłośników kunsztów, które urządzi co. 
roczną wystawę sztuk pięknych, maiącą t rwać od 
i  listopada do ostatniego kwietnia. Dnia 8 gru- 
dnia wybierze wspomnione towarzystwo г grona 
swoiego i 5stu Radców i Prezesa do kierowanie 
interessami.

N i d e r l a n d y .
В ги хе ііа  dnia 6 grudnia ,

Podług najświeższych wiadomości> profes- 
sor historyi naturalney Pan Siobeld, wysłany do 
Japonii, został od rządu Japońskiego na wieczne 
więzienie skazany, a to z tego powodu, iż wy
pracował  był karlę ieograficzrsą tego k r a in , i 
miał ią posłać swemu rządowi. Smutny ten przy
kład nową będzie przestrogą dla cudzoziemców, 
ażeby się do wewnętrznych spr»w Japończyków 
nie mieszali. Obawiać się należy, ażeby wszelkie 
usiłowania mocarstw europeyskich o uwolnienie 
tego uczonego męża, nie były bezskutecznemi.

P o r t u g a l i a .
Lizbona dnia ig listopada .

(s Gaaety Warszawskiej) .
Na radzie Ministrów, odprawioney d. 16 b. 

m, ЛѴ Queluz, postanowiono zmienić urzędników 
cywilnych na wyspach M adęrze  i St-M ichasi, o- 
bawiaią się, aby obiedwie te wyspy nie działały 
Wspólnie z Terceirą.

Z Goa donoszą, iż Gubernator? brat Mar
grabiego V alenca^ oświadczył się za stroną D on
n y  M a ry i.

— , D nia 22 —
Don M iguel posłał do M a d ry tu  5oo,ooo fran

ków gotowemi pieniędzmi, których, tam (iak się 
zdaie) bardzo potrzeba.

Eskadrę, która blokuie Terceirę , rozproszy
ła burza tak ,  iż tylko fregata P ercią  tam pozo
stała, lubo krąży w odległości 5o do 4o mil od 
wspomnmney wyspy. W  zeszłym tygodniu wy
wieziono z kraiu kilkaset osądzonych więźniów 
stanu, między któremi było 3o na całe życie, a 
8 do brzegów Afryki.  Yice Hrabia Queluz [Pi- 
res) udał się na wygnanie do R zym u .

Dzisieysza gazeta tuteysza donosi urzędównie, 
iż sprawujący interessa Don M iguela  przy rzą
dzie Zjednoczonych Stanów połnocney Ameryki, 
miał pierwsze wysłuchanie u Prezydenta Jackson.

Pan M akenzie . ieneralny konsul angielski "za
prosił dnia i 4 b.m. Ѵісе-Hrabiego Santarem jban-  
cyusza papiezkiego,Posła Hiszpańskiego i sprawilią* 
cegointeressa północno amerykańskie,na ucztę.Nun- 
cyusz nie przybył,gdyż to był dzień postu,Santorem  
udał się zaraz po obiedzie do Margrabiny de Pom- 
bal, gdzie było towarzystwo, i tam opowiadał, że 
Pan M akenzie  wypił  kielich za zdrowie N. M i
guela  / ,  którego uznanie ze strony Anglii przy
będzie naypierwszym statkiem pocztowym. Jednak
ie  dotąd leszcze nio podobnego nie przybyło,

W ł o c h y .
R zy m  dnia 3 listopada .

Utrzymuią, ze w Neapolu із przyszłego m. 
Ogłoszona będzie amnestya dla t y c h ,  którzy stali 
się winnymi w swych opiniach politycznych. 
Galotti ma bydź ułaskawionym , jednakże zosta
nie pod okiem policyi kraiowey. [Kor, W ar.)

Od granic włoskich 3 grudnia .
(z G azety  W arszaw sk ie j . )

Dnia 23 z. m. popłynęła z ISeapolu do S ta m 
bułu fregata Xięzniczka Ludw ika  pod dowódz
twem Kapitana Rownbuen , ua którą wsiadł Mi
nister Новзѵувкі Pan  de Ribeaupierre.

G r e c y A.
Niemiecka Powszechna Gazeta  pisze wzglę

dem sprawy Greckiey: „Niektórzy mniemają, iż 
wybór na tron Grecyi paść może na Xięcia Gu
stawa W a z y ”

Taż gazeta donosi, iż kilka statków kupiec
kich przepłynęło z rozwiniętą narodową bande
rą  grecką pod Stam bułem  na Czarne morze.

Z wysp Jońskich donoszą, iż na międzymo
rzu Koryatskiem ma bydź wystawione nowe mia
sto.

A m e r y k a .
N ow y-Y ork  dnia Ю października.

(* Korrespondenta W arnzawskiego).
W  Kolumbii ienerał Cordowa w Rio-Negro 

podniósł bunt przeciw rządowi w prowincyi  An- 
tioquia, obstając przy utrzymaniu pier.wezey kon- 
stytucyi. Trudno iest dać dokładną wiadomość o 
tem zdarzeniu, gdy rozmaite sprzeczne podania, 
które nadeszły z Jamajk i  i z samey Kertageny,  
nie dozwalają rozpoznać sianu i obszerności tego 
zamiaru. Jedne twierdzą, ie buntownik ten stoi j 
na czele całey prowincyi, inne zaś, że iest tylko ; 
dowódcą 2o do 6o zbiegów. To iednak pewna, 
że rząd uważa to powstanie za ważne, gdyż wy
słał dwóch Jenerałów z wojskiem, iakie tylko na 
prędoe mógł zebrać, w dwóch kierunkach do An- 
tioquii.

O Boli warze nic nie słychać od czasu za
jęcia lirzez niego Guyaqnil. Mówiono, że woy- 
sko ofiarowało mu koronę, którey on iednak przy
jąć nie chc ia ł$ słychać również, że przyjaciele 
iego starają się o to, ażeby na przyszłym kongre
sie mianowany zostsł dyktatorem dożywotnim, Z 
władzą wyznaczenia po sobie nasfępcy.

Listy z Rio-Janeiro donoszą, że naczel
nicy ludu w Brezylii cieszyli się z utrzymania 
się Don Miguela przy tronie portugalskim, gdyż 
iak sądzą, zapewniaf im to niezawisłość od P o r 
tugalii , i odjazd Cesarza do Europy iuż będzie 
niepotrzebny.

T  u r c Y A.
Carogrod t i  listopada.

Basza Skutaryyski rozłożył woyska swoie 
w okolicach Phiłippopolu. Nędza doszła w tych 
stronach do naywyższego stopnia, a kilka wsi po
biło się z Alb»ńczykami, dopuszczającymi się nay- 
większych bezprawi.

Wiadomość o oUaniey potyczce między 
Hrabią Paskiewiczem Erywańskim a Seraskie- 
rem Erzerumskim, miała sprawić wielkie wraże
nie na Sułtanie, którego umysłowe przysposobie
nie i tak. wznieca obawę. {Kor. W ar.)

R o z m a i t e  w i a d o m o ś c i .
(* Gazety  W arszawik iey) .

Jeden z dzienników zagranicznych wydru
kował następujące słowo Irokeskie : f l  inidaudi- 
genigaliskauloengdanaunelidsiiti \ słowo to było 
w jednym numerze dziennika T e n ix  Irokeski i 
znaczy: w oddaleniu wnet może przesianą  o k a z y  
wac tobie i mnie swą łaskę. Inne słowo Irokes
kie : AJischlematschkusieber ichkeuegaslu znaczy: 
Pięknem iest przecież ż y c ie , gdy  piękność iest 
żyiącą. Irokezowie nie potrzebują więcey iak 2& 
słów, aby cały romans napisać.

Pozwolono drukow ać. Z  polecenia J W . L itew skiego  W ojennego  G uberna tora .
jindrzey Ruckarski Rzeczywisty Radca Stanu i Kawaler,
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